REJESTR WNIOSKÓW I INTERPELACJI RADNYCH
VI KADENCJA 2010 r. – V sesja w dniu 26.01.2011 r.
Rodzaj wystąpienia:


Adresat:
I – interpelacja,


PM – Prezydent Miasta, 
Z – zapytanie,



PRM – Przewodniczący Rady Miasta.


W – wniosek.

	LP.
	NAZWISKO             I IMIĘ

RADNEGO
	RODZAJ
	PRZEDMIOT POSTULATU-

INTERPELACJI
	ADRESAT
	DATA
	SPOSÓB ZAŁATWIENIA

	
	
	
	
	
	ZGŁOSZENIA
	PRZEKAZANIA
	ZAŁATWIENIA
	

	1/
11
	Eugeniusz 

Jabłoński  
	W

	W imieniu mieszkańców ul. Jana Pawła II w Bolesławcu zwracam się z prośbą do Pana Prezydenta o wydanie decyzji założenia kamery monitorującej na szczycie wieżowca nr 50 A, B przy ul. Jana Pawła II. Kamera ta obejmie swoim zasięgiem drogi dojścia oraz wejścia 
i wyjścia do następujących obiektów:

- Miejskiego Zespołu Szkół Nr 2;

- nowej hali sportowej;

- Miejskiego Przedszkola Publicznego Nr 1;

- placu zabaw Przedszkola Nr 1;

- Zespołu Szkół Budowlanych;

- ulice Jana Pawła II, Gałczyńskiego, parkingi oraz przystanki autobusowe przy tych ulicach.


Pełne monitorowanie w/w obiektów przyczyni się do zwiększenia bezpieczeństwa naszych dzieci i młodzieży oraz zwiększy porządek publiczny na tym osiedlu. 
	PM
	26.01.2011
	26.01.2010
	26.01.2011
	

	2/
11
	Paweł 
Śliwko
	W

	Jako radny i członek Zarządu Miasta II kadencji odrodzonego samorządu zgłosiłem wniosek (wraz 
z uzasadnieniem) o nadanie jednej z ulic miasta Bolesławiec imienia Mieczysława Żołądzia, zmarłego zasłużonego artysty plastyka. Otrzymałem pozytywną opinię na sesji (ustną) i obietnicę zrealizowania pomysłu w niedalekiej przyszłości.


Rodzinna trauma (śmierć żony) wykluczyła mnie na długie lata z aktywności społecznej w życiu miasta. Dopiero jesienią minionego roku stanąłem do wygranej rywalizacji wyborczej o mandat radnego. Ponieważ do dzisiaj problem nie został rozwiązany, zgłaszam kolejny raz ten sam wniosek – z możliwością rozstrzygnięć alternatywnych:

1) nadania jednej z ulic miana „Mieczysława Żołądzia”,

2) nazwanie reprezentacyjnej sali Pałacu Ślubów w Ratuszu imienia Mieczysława Żołądzia – autora i wykonawcy koncepcji architektoniczno-plastycznego wystroju wnętrza tej sali 
i pomieszczeń towarzyszących,

3) umieszczenia okolicznościowej tablicy pamiątkowej na murze kamienicy, przy której znajdują się w tzw. Bramie Piastowskiej kompozycje przestrzenne historycznych pieczęci miejskich zaprojektowane 
i wykonane przez zmarłego artystę. W tej kamienicy  mieszka do dzisiaj wdowa po mistrzu i jego rodzina. 

Wrocławskie „Ossolineum” wydaje okolicznościowy album poświęcony jego twórczości. Zasadne wydaje się uczczenie jego zasług i pamięci także przez nasze miasto. 

	PM
	26.01.2011
	26.01.2011
	07.02.2011
	

	3/
11

	Paweł Śliwko
	W
	Wnioskuję o nazwanie reprezentacyjnej Sali Rajców miejskiego Ratusza w Bolesławcu imieniem urodzonego tutaj wybitnego niemieckiego poety Marcina Opitza (1597-1639). Byłoby to zarazem symboliczne podkreślenie partnerskich więzi naszego miasta z Siegburgiem i wyeksponowanie uniwersalnych wartości kultury, która nie uznaje granic nie tylko 
w zjednoczonej Europie. Bolesławiecki poeta stworzył podstawy niemieckiego języka literackiego i co dla nas ważne i istotne – na długie lata związał swoje losy 
z Polską jako dyplomata w służbie jedynego polskiego „morskiego” króla Władysława IV Wazy. 


Ten ostatni fakt  - związków wybitnego poety 
z morzem – spowodował wybudowanie na posesji „morskiej” szkoły nr 8 w Bolesławcu pomnika ku jego czci jako oryginalnej inicjatywy szkolnej społeczności. Kompozycja została zbudowana z dwu fragmentów oryginalnych greckich kolumn z białego marmuru zwieńczonych miniaturą wykutego w miedzi żaglowca (autorstwa pracownika ZG „Konrad” p. Siarkowskiego) oraz okrętowej kotwicy 
i granitowych głazów. Mimo upływu czasu pomnik na posesji dzisiejszego Gimnazjum Nr 3 zachował się niemal w pierwotnej formie – z wyjątkiem zaginionego żaglowca. 


Przed zakończeniem II wojny światowej istniał w naszym mieście inny pomnik Marcina Opitza, eksponowany na starych pocztówkach. 


Wnioski: 

1) nazwanie Sali Rajców imieniem Marcina Opitza służyłoby dalszemu zbliżeniu i ożywieniu współpracy polsko – niemieckiej na szczeblu nie tylko lokalnym. Patronat największego bolesławieckiego poety byłby zarazem symbolicznym nakazem dla radnych, by w tym miejscu mówić pięknie i mądrze – nawet przy różnicy poglądów;

2) akt nadania imienia można połączyć 
z powtórnym (oficjalnym) odsłonięciem odrestaurowanego pomnika M. Opitza przy gimnazjum, wzbogaconego o tablicę pamiątkową;

3) udział gości z miast partnerskich nadałby imprezie ważną rangę międzynarodową (jako oryginalna promocja miasta). 
	PM
	26.01.2011
	26.01.2011
	11.02.2011
	

	4/
11
	Paweł
Śliwko
	W
	Bolesławiec posiada największą w kraju kotwicę okrętową wagi ponad 10 ton, która stanowi główny akcent kompozycji pomnikowej poświęconej „ludziom morza” (treść tablicy pamiątkowej) przy budynku Gimnazjum Nr 3. Lokalizacja pomnika nie ma dziś związku z pracą nowej placówki oświatowej (nasyp ziemny przy końcowej – dobudowanej – części gmachu szkoły). Tymczasem interesująca historia cennego eksponatu zasługuje na pełniejsze wyeksponowanie, gdyż łączy się z „morskim” rozdziałem dziejów miasta, które miało w przeszłości nawet swój statek imiennik m/s „Bolesławiec.”


Kotwica stanowiła element wyposażenia największego polskiego morskiego masowca – statku 
o wyporności ponad 100 tysięcy ton i została „zgubiona” (urwała się) przy zacumowaniu u wejścia do portu w Świnoujściu. Patronat nad statkiem sprawowało miasto Jelenia Góra jako stolica Karkonoszy. „Zgubę” wyłowili z akwenu morskiego marynarze 
z miejscowego garnizonu Marynarki Wojennej, ale przeznaczyli ją dla „najbardziej morskiego miasta 
w głębi lądu”, a więc dla „morskiej” szkoły nr 8 
w Bolesławcu. Pominę inne szczegółowe i nader ciekawe fakty z tym związane, można je odnaleźć 
w kronikach szkolnych i notatkach prasowych. 


Po ostatniej wizji lokalnej Komisji Oświaty, Kultury i Sportu w budowanym obiekcie krytej pływalni „Orka” widzę właśnie tutaj godne miejsce dla przeniesienia kotwicy – pomnika jako symbolu wody, morza, historii fascynacji edukacją morską w naszym mieście. Byłaby to jeszcze jedna 
z ciekawostek i atrakcji grodu nad Bobrem, pod warunkiem starannego zakomponowania tego niecodziennego zabytku w otoczeniu imponującego gmachu. 
	PM
	26.01.2011
	26.01.2011
	11.02.2011
	

	5/
11
	Zdzisław

Abramo-wicz

	W
	Odnośnie infrastruktury w lesie przy ul. Jeleniogórskiej – schody itp. 


	PM
	26.01.2011
	26.01.2011
	26.01.2011

	

	6/
11
	Mirosław
Sakowski
	Z
	Szanowny Panie Prezydencie. W miniony piątek 21 stycznia odbyło się Walne Zebranie sprawozdawczo-wyborcze w Bolesławieckim Klubie Sportowym.

W czasie piątkowego zebrania nie powołano nowego Zarządu. Dotychczasowi członkowie Zarządu nie wyrazili zgody na ponowne kandydowanie. Zabrakło też chętnych na podjęcie pracy w Klubie. W tej sytuacji kolejna próba wyłonienia nowego Zarządu nastąpi na początku lutego. Jeżeli nie zostanie wybrany nowy Zarząd BKS może przestać istnieć. 
W związku z tym chcę zapytać, czy zamierza Pan interweniować w tej sprawie i czy ma Pan pomysł (plan) na rozwiązanie tej patowej sytuacji w tym najstarszym klubie sportowym naszego miasta.
	PM
	26.01.2011
	26.01.2011
	26.01.2011

	

	7/

11
	Bolesław

Nowak 
	Z
	Przy ul. Akacjowej – Wierzbowej jest duży plac. Co 
z przeznaczeniem tego placu?
	PM
	26.01.2011
	26.01.2011
	26.01.2011

	


